
PISMO CODZIENNE DLA P-,JG.~ANtC?A POLSKI ZACHOONIEJ 
'P11'/.EDPLATA1 Na poczcie wrą.z z tygodnikiem .OGNISKO 

lJ OM O W/ E • I dodatkiem PO\\'.ieściowym z cdnoszenlem do domu 
O·Gl..OSZENIAt Wiersz milim. 6 lamowy 15 gros%Y. Reklamy 
1 łamowe w w!adomo!dacb potocznych 40 groszy. Najmniejsze 

,,rzi:, listowego włącznie z opłatami poczlowemi, wynósi kwartalnie 
0 .\'J ti, lfiiesięcznie 2 14 zł; w ekspecivcJI i . agenturach miesięcznie OJCZYZNĘ BUDUJE SIĘ ogłoszenie kosztuje 2,00 d. Przy częstem powtarzaniu udziela się 

rabatu. Przy l{ontnmiadl dochodzeniach sądowych wszelkie rabaty 

j •. z.~o,., , odnoszeniem do domu 2.00zł. Oddzielny numer 15gr. 
W r~7.1e pr-:reszkód w zakładzie, spowodowanvcb wy~szą siłą, strai- SPEŁNIANIEM OBOWIĄZKU. odpada~ Za tdefonlanie podane ogłoszenia nie przyjmujemy od-

powledzialnokl. • RękoplS6w niezamówionych nie zwraca się. Konto 

j ~~~.,~~t t~;::!~. po.do~~~~~~ciw~~t'~~\;
0 

pr~~2 "1i0 :~~~:od~~ai~: 
bankowe: Bank· Ludowy w Lesznie. Konta czekowe: Pocztowa Kasa 
Oszr...r.ędnośc:l w Po~ania numer 203 736, Skrytka pocztowa ur. 22. 

--

neaaKM naczelny Stefan Machalewski Adres wydawnictwa: beszno, uL Wolnolcf: 20, telefon 6'. ACierownit drukardl i adminłstracll Stanisław S~ 
...-·eedaktor oduowiedziatnv Stanisław Szat Oodzinv nrzvieć w redakcji od 1~2 i od 5-6 ÓO •połudQJś: • 'l>raklem I naldadem Drukarni Leszczvńskiei so. & a. e,,\ 

r T' Rawicz, Rękosiewicz, księgarnia. BoJmtowoc Adamczewski, Dworcowa. Smigłeh Feliks Zbierski, zakład fryzjerski. Gostyii: I(iehnińsk!, Rvnek. Poniec: Stefańsk 
\l ', ~EN TUR y księgarnia. Ka:oblą: A. \VleJtlińskl. Wolsztyn: A Smoczvńsld, l(ościelna 1, Mlejska GcSrku ? • l(ra~zylt, Główna 37. Slll"llowa: J. Koc:iatk 0\fSld skład 

'("U : kolonjalny. , Jutl"osln: J. Ostrowska, R1Tnek 9, Zbąszyń: M Calińska, Marszałkowsia 67, l\.{atU9tczak, lnię~rnfa. Stsf'l11owo: I(. B1ct1órz. Ba~ .p DrótkoW!lkl 

[ 

. Jal"O'cin:, W. Karolczak.· ~ob:vlln: Kowalski, zakł. frvz1erski. Pogonele.: Kos, Rvnelc. Wtetle1tow1>: T,' f\lo1Vacki1 'Rynek, zakł. frvzl, Rostat"Ze~o. J Siuta 
, • ~ pow. Wo~sztyn. Dnbln: o. Rawicz R. Kowalski, •Jebmia. 'Kotrnht, l(r61ikowqk~. Wrontawy: Dih•zyns'd, skład kolon. Ootslr: f. Poprawski, Rvnek • • . - ' , i 297 Leszno, Rawicz, Bojanowo, Smigiel, Gostyń, Wolsztyn, Zbąszyń, środa, dnia 28 grudnia 1927 r. Rok H • 

~

:-· w· lki bi k ' nas zapomnianą. Przecież twórcom Traktatu Wersal• dac odpowie~nłej inicjatywy polskiej, nie widac pia:.' 
._ • Ie O e skiego chodzifo przedewszystkiem O to, aby pań- nu, systemu 1 rozmachu. Cjągle jakby oglądanie •sit 
zś , stwo polskie, jako czynnik równowagi europejskiej, za "ldmś, co _za nas dziiałać. 1 myśleć raczy. • 
~. -k1c w okr~sie świąt Bożego Narodzenia :myśl stała się tamą pomi'ędzy rozhukanem1 falami im per- Do tego Jednak, aby śmielsza, szersza micjatywa 

~ odrywa się od rzeczy małych, szarych, a jalizmów: niemieckiego i rosyjskiego. Tamę tę, aby polska mogła liczyć na sukcesy, aby •Polska mogła: 
r. .. ~.dej takkh, które kłócą, dzielą i rozjątrzają była trwała należało rozszerzyć dzięki· porozumie- się stać jądrem wielkiego bloku ludów i państw od 

. . h na dr, 1gich. Samo zbliiżanie się święta Bo- niom, nietylko z Rumunją, ale też z Czechami i także· Bałtyku po Bałkany - trzeba przedewszystkiem na­
l~c.;~-O't.łec.rątlrn działa uspokajająco i kojąco na u- Węgrami. Prawda, iż zadanie nie łatwe, ale możliwe szego wewnętrznego skupieniia wokoło h::tseł i zadań' 
irmył}y i serca. Tradycyjni'e cichną więc wszelkie do przeprowadzenia. Tymczasem w kierunku tym zasadniczych, których ni1gdy, a więc i w czas.ie przed­
·roznamiętni'ające rozprawy polityczne, jakby pod nie była wogóle przedsięwzięta żadna próba. wyborczym~ powmny'nam przesłaniać rzeczy dru. 

l
twpł.ywem tego ducha pojednania i1 miłości, który , \Vogólc na terenie polityki zagranicznej nie wi- gorzędne, małe, przejściowe. s. M. 
nietylko w rodzinach ale i we wszystkich warstwach 
i>połecznych, powiniien, przynajmniej w tym krótkim 
ibkresie, prey'pomitnać o sprawach wyższych ponad Z ostatn•ej chwili. 
!ł>owszednie zabregi i swary. E h d N „ ki 
I Czy _w ubiegłe dni 1 świąteczne tak było? Czy zła- C a napa u na owaczyns ego. 
l.godniało to ni'ezdrowe roznamiętnienie partyjne, ja­
.'Kie znowu zblilżający się termin wyborów do Sejmu 
:rw różnych kołach i kółkach wywołał? Czy roz­
·llnaici niepowołani badacze zaprzestafi • badać czyli 
!przekręcać jasny i prosty dla- każdego Polaka ~ ka­
tolika sens odezwy biskupów polskich? 
~ . W sprawi_e t:yC:h. niegodnych prób otumanienia 
·ogółu przynosi dzis1eJszy tel. A W. (patrz': Z ostatniej 

została naruszona. Drugą noc po zafyciu narkoty!"" 
ków przebył N. spokojnie. Stan - jego zdrowia nie 

• budzi' obaw. 
W ars z a w a, 27. 12. (A W.) Sledztwo, które pl'o­

wadzą władze w sprawie napadu na Nowaczyńskiego, 
idzie w kierunku wyszukania taksówki, w jakiej zo..­
stał N. wywieziony na· ulicę Obozow5. Jak dotad 
śledztwo nie dał0 rezultatu. 

l
hwiJit) 'jeszcze jedno sprostowanie. Episkopat polski 
dezwał' się raz szczerze i' niedwuzn.acznJe; wzywając 
poleczeństwo do zgody i rpriyporflitnaj~e-nąu.o waż­

tliejszym nad wszystko obowi·ązkµ wobec Ojczyzny i 
!K~ścioła. Wszelkie więc sensacyjno-sanacyjne opo­
twieści, że List Pasterski jest przeciwko Rządowi. albo 
a Rządem należą do zmyślań i bałamuctw1 przed 
tóremi wszyscy winni się mieć na baczności. Epis­

_kopat polski ~a wyższe cele na oku ni1ż popieranie 
!lub zwalczame tego lub owego stronni1ctwa. 

Warszawa:, 27. 12. (AW.) Stan zdrowi,a Nowa­
czyńskiego w ciągu ostatnich dwóch dpi doznał pew 
nej poprawy. Pierwsżą noc po nal'adzie leżał N. 
w domu, zasypiając tylko na kilka minut z powodu 
strasznego bólu, zwłaszcza w okolicy lewego oka. 
Drugiego dnia po napadzie został N. przewieziony 
do lecznicy „Omega", gdzie lekarze zbadali czaszkę 
za pomocą promieni Roentgena. Okazało się, że acz­
kolwiek rany sa dość, ciężkie, to 3"cdnak czaszka nie 

• ' •• , -ó-

Nie przekręcać myśli: Listu Pasterskiego! 

• Warszawa, 27 12. (AW.) W związku z „wy­
wiadem" p. Lubieńskiego z ks. metropolitą Sapiehą 
w sp_rawie interpretacji' orędzia biskupów, zamiesz­
czonym przez prasę krakowską oświadcza „War-­
szawska gazeta Poranna", iź jest upoważniona do 

stwierdzenia, iż ks. metropolita Sapieha nie upoważ­
nił nikogo do ogłoszenia wywiadu, oraz' że tWtier­
dzenie zawarte w wywiadzie nie jest wyrazem zapa-. 
trywań ks. metropolity ani Episko.patu. . 

1 "':'ak lei wyższe, głębsze, szersze powinno być 
~ojmowanie sy-tuacj:i! i wynikających z niej zadań 
1l'Wśród ogółu. Nie te czy inne interesy grup i sta-
1llló~ .. 2 _ _. nie stosunek nawet wobec Rządu, ale wzgląd 
!Ila .ł"aństwo, na dobro Narodu i KościlOła powinien 

-o-

być miarodajnym i! rozstrzygającym. 
'_ Nie chodZJ nam w tej chwili o to, aby przedwy­
łio~~ .sprawy szcz~gółowiej om_awitać. żyjemy jesz-

I 
w, okresie św1,ątecznym, kiedy trudno rzucać 

,;"j,,. witr walki. Kończy się rok stary, nowy r-ok 
e za J;>rogiem - lepi'ej więc rzucić okiem dokoła, 
U10~1ć s11ę nad otoczeniem państwa naszego, zwa. 

iak1e z danych :warunków wynikają potrzeby 
•, P', :iąz~ila. ogólne. • .. • 

Prowlzorjum z sowietami. 
W ars z aw a, 27. 12. (A W.) W kołach zbliżo­

nych do Rządu spodziewają się, że w najbliższym 
czasie podpisane zostanie prowizorjum handlowe po,­
między Polską a sowietami. Prowizorjum to ma 
zawierać podstawy do przyszłego traktatu handlo­
wego pomiędzy Polską a Rosją. 

Porozumienie japońsko-sowieckie. ~ . }1t1estety, na tematy te mało sitę słyszy, czyta. 
~Zlwnie prędko ucichły echa ostatniej sesji Rady L. Wielkie znaczenie przywiąz_ują w tutejsz:y~h sf~­
• h W Genewie. Jedni 1 poprzestali na szumnych· po- rach oficjalnych do toczących się pertraktacyj Japon­
:c Wałach, przesadl11e otrąbionych sukcesów p. prem- sko-sowieck.ich w sprawac!1, c~iński~h. . . .. 
tera Pjłsudskjlego. Inni zabawiali się znowu nadmier- Niepowodzeni!e samodZieh~e.1 p~htyki sowieck1.e.1 

I
em J?odkreśleniem słabego punktu w wi!a,domej (w w Chinach sklo:ąifo rząd mos~it:wsk;1 do sz_uk_ania po._ 
pra~e sporu z. Liif:~ą,) .rezolu_cji genewskiej. =~~t,oJ.µ.a, . ro,zµ:r;ąi~nila.; z J aµ,onja.- .ObawiaJą s~ę tutaJ, ze. _por:o­
ra?1'cla, która, Jak zwykle tak i tym razem leżała zumienie to będzie miało tendencJe antyang1elsk1e. 

1 •."-!;~n nie została bezstronnie uwydatniona.: • M O sk w a 26. 12. Rząd sowiecki udzielił kohcer­
• . ··oąóle w sprawie ·naszej polittyki zagranicznej nowi japo_ńskitemu konce~ji n~ budowę i 30-letnią 

!
~h_d~o na lamach największych, najpo~zytniej• eksploatacJę kolei żelazneJ, ktora ma być w-ybudo­
<: • pism polskich bardzo niewiele. Zagranica nie wana w ciągu 3-ch lat na wybr:Zeżu oceanu Spo-

3:Jdzie ~a !ICh łamach dostatecznego materjału do kojnego. 
mn°t·~ku, iakiie ideje przewodzit. naszej polityce, czego -o-

1~
0 ska chc3, jakie są jej poglą;dy j dążności. 

e . tylko, iż raz po raz rozlegają silę u nas W k 1 • • • 
arzek!1111a na. propagandę obcą, wrogą, antypolską, Y oieJeme. 
0.;t~['iza ~ię złowrogie intrygi i działania Niem• Berli!n. (ATE.) Wskutek gołoledzi na: Iinjach 

~

u '0 ~ze:'~ 6w: O n~z~m j~dnak PfZec1:_wdziała- kolejowych wykoleił się pociąg 50 klm. od Berlina 
'8Jll zlg~ani <'Izie t>01~kie,1, ~an stwoweJ, am ,w kra- na stacji Ratenau Cztery wagony zostałY, rozbite. 

' n, Cl\ me słychac.· ,- d • ly •• 'k" 23 J kki • 1 '"' _tych w:µouaj_{ach trzeba się pociles~c tem f'e 4 osoby o mos cu:z 1e rany, e e • 
. ras 1 za .~as. zaczynają myśleć inni. I tak p~zed -e-
ki!~ma dniami ! hardz<? poczytnej ga,zecie węgi~r„ 
itn!tt~M~r;a~ POJa:'71ł• ~ię artykuł wstępni _wy- ' Katastrofa morska. 
otr O pu -~ Y~ Y węgierskiego Petho, omaWiaJący. . • • • . 
eśfeb~ ~bh~en.ila polsko-:,węgierskiego. Artykuł pod- , Lil z b o•n a (P-:AT.! N.a skałach podwodnych, w 

0 ~ ze J>0 htyka zagran1,czna Węgier powinna pra- poblitu Cascaja rozbił się okręt francuski. Zginęło 
6~~c ni tem, ~y. stv.:oz:zyć sobie. sitlne opar.cie -o<_ , 6. marynarzy:. ' • • 
t • . rzeb:i d!'lzyc, osw1adcza - autor artykułu, do -o- 1 

:~~f;tua ~elk1~~0 bloku. 9~ •. Bałtyku do Mp~za 1 • • • 

rzeciw~~q' i;;p1oeR1;1 lil~;p;t,rJJonowe~o,. któryby si_ę Zawaleme się. kościoła. . . 
. kiemu; ~Ja ~owi germ~~k1emu 1 rosyJ_· ~ _. . • _ . , , , . . ~ .. 

· To O -
1
• , • , • • _ ., , P,ai:yz .. (A1E.) W Monteli~_ani· runął koscroł t 

1tz!\ no' f;1km mówi gazeta- węgi'ers~a ~1~ Jest ,!-°Ze·:· 13-go. w1e).cu :P?<łczas -prowadzema, robót, maj_;<;Y,.Ch 
, - wą O przez Eu~..oRę a e.9. dziwJU~1~z.e. • P.i;z.e.z na ~~lu. p_c.~ew.e tego, ~en.n...ego. iab;xtk:~. 

·:1 •. '. I • I ' • .' .r .. 

Ze SwiąL 
W ars z a w a, 27. 12. (A W.) Prezydent Rzplitej 

p. Mościcki spędził święta Bożego Narodzenia w 
gronie rodzinnem w Spale. Pani Prezydentowa Moś­
cicka odwiedziła w czasie świąt bursę dla bezdollll­
nych w Warszawie i rozdała dzieciom upominki 

-o-

Piast i Ch. D. 
W ars z aw a, 26. 12. Przerwane z powodu świąt 

rokowania.wyborcze między Ch. D. a Piastem mają• 

być podj~te we środę przyszłego tygodnia, przy u;;. 

dzia_le delegatów z Wielkopolski i Pomorza. 
-o-

. Sowiety zamykają cerkwie. 
Moskwa. (Rps.) ,,Wisti" podaje, że władze so­

wieckie zarządziły zamlmięcie cerkwi we wsi Ka• 
zackoje, w okręgu Zwienigi:_odzkim, na Ukrainie. 
Gmach cerkwi przekazany będzie komisarjatowi lu„ 
dowemu oświaty, w· celu urządzeni~ wnim szkoły„ 

-o-

Dalsze zawieszenie zwyżki komornego 
. • _W ars z aw a, 26. 12.-Rozporządzenie Prezydenta: 
. Rzeczypospolitej z d., 19 b. m. przedłuża zawieszenie 
,wzrostu st~wki procentowej komornego dla mieszka.n! 
jednopokoJowych, złożonych z pokoju i kuchni luo 
samego tylko pokoju, albo samej kuchni~ na dalszy, 
okres do d. 30 czerwca 1928 r. • • 

~ 

Odroczenie ustalenia urzędników .. 
• ~ W ar s z a ~,a;· 26.. 12. Rozporządzenie Prezy,-i 
den ta . Rz~zypospoli!ej; z d .. 19 -b. ni przedłuża ter­
min ustalania, (,,stabilizacji\') urzędników. i P;l'.a®~""; 

_ m~~- nii:,~y.<:h do ?~ ~1.. mar.ca 1~ r~ . , • 
, , l I _. 



Str. f. 

,,Nie nasza wina -- taki mamy rozkaz" 
Charakterystyczne szczegóły napa du na Adolfa Nowaczyńskiego. 

Wobec ogólnego zainteresownnila jakie wyw,ołal z nim koniec - rzućmy go do sadzawki"! Zamiar.owi śród czytelników napad na wybitn~go publicystę i temu widocz_n~le pr::esz~od~!ł krzyk kobiety. . literata Adolfa Nowaczyński'ego (o czem J?_Okrótc~ do- ,,Po _ch:""11.il _dopiero Jak1s 1:rzygodn_y przec~•o?zień, nosiliśmy .w sobotnim numerze „Głosu ) podaJemy słysząc Ję~ lezącego w błocie człowu~ka, posp1eszyr poniżej szczegółowy opi:s napaści; podany przez ,_,Kur z pomocą 1 na_Prośbę J? .~owaczyński'ego do_pomógł jer \Varszawski" w numerze świątecznym z dma 24 mu przywlec się do naJbliższego telefonu, mieszczą­grudnia br.: ' cego się w sklepiku przy ul. O~ozowej 19. Stąd_ do-„K. W." pisze: ,,Wczoraj około godz. 6,-te~ po pier<? poszły alarmy dp J?OgotoWlła ratunkowego 1 do poł. do znanego pisarza. l?· Adolfa Nowaczynsk1ego 1 rodzm:y . p. N owa~zyfislniego. . . . gdy wyszedł z mieszkamia swego przy ul. ZłoteJ „C1ęzko poramionym p. Nowaczyńskim zaJa,ł się nr. 61, podeszło na ulicy jakichś trzech 05<:!bników, lekarz pogoto"'.ia, dr. Fedo~owi'cz. Głow~ i t:""ar~ za­którzy podali się za agentów policji śledczeJ, przed- lane. były krwią. Na gł?w1ie lekarz stw1.erdz1ł kilka­stawiając sfałszowany nakaz „proku~atora 22-go o- naś_cie !an krwa~y~h,. s1~ny w~lew ~rw1 na. oczach, kręgu' aresztowania p. Nowaczyńsk1e~o. W to,wa- zmiażdzo~y nos 11 s1lme spu~h~1ętą iewą dlon, pra~­rzystwic wzmiankowanych 3-ch osobmków zna.1do- dopodobmc od skrętu. Jaki Jest stan uszkodzema iWał się ró-wniież osobnik, ubrany w mundur polic.1an: głowr1 oczu. i twarzy - _lekarz na razi'e n~e m~gl ta. Nie podejrzewając podstępq, p. Nowa~zynskJI l,lstahc, pome~aż ;wru,:z 1 głow~ przedstawiały J~­iW iadł do oczekuj9-cej doróżld samochodoweJ, • gdzie dną zakrwawioną '.l! zniekształcona, masę. N a wpql ulokowali si~ również rzekomi „agenoi" (jeden przy przytomnego p. Nowaczyńskiego odwiieziono do O· ~zoferze). mu. - Wiadomość o napadziie zbrodniczym doszła ,,Po ~yruszeniu takl!;6wld w drogę strącono p. do wiadomościl policji dopiero po przewiezieniu p. 
~owaczyńskiemu na ·wstęp~e binokle. z )?Osa,. 9: gdy Nowaczyński.ego d? _d?m,u. Wszęto dochodze!31ie: samochód zbyt długo kręcił różnemi ulicanu 1· na- ,,z uwl:tgi na ci'ęzk1 stan Adolfa Nowaczynskiego sunął p. N. podejrzenie - draby momentalnie unie• we.zwani lekarze zdecydowali przewieźć ofiarę zbr,od• ,pożliwilli mu wszelką obronę. niczego napadu do jednej z klinik prywatnych, za• ,,Na słowa p. N., że widzil w postępowaniu nie- chodzi bowiem obawa naruszenia czaszki i kompli­~ajomych gwałt i że ryzykują dużą odpowiedział• kacj1 mózgowych". , 
ność, zbóje odpowiedzi'eli: ,,nie nasza. wina - taki :Po tego kronikarski'ego opisu dodaje „K. W." mamy rozkaz". Walka z 3-ma drabami okazała silę , następujące uwagi: • niemożlitwa, ponieważ każdy z nich krępował mu „Mamy nadzieję, że władze śledcze staną na wy­T~ce lub zalykał usta. W takich iwarunkach roz- sokości zadanjla i potrafią wykryć tę ·szajkę zbó­paczliwego zmaganita dowieziono p. N. na ul. Oho• jecką, która już tyle napadów ma na swem niecnem ~ową (za Wolę, na t. zw. Budy) i tu po zatrzymani.u sumieniru, Zdaje się bowiem nie ulegać wątpliwości, samochodu przed fabryką, zbóje wyprowadzm p. że wszystkie te ni1kczemne napady terorystyczne, któ­N. :wśród ciemnościl aż pod plant kolei obwodowej rych widownią jest Warszawa, od szeregu miesięcy i ro~poczę]il zbójecką masakrę. N aj pierw p_oszły w są dziełem tych samych rąk. ' ruc1! pały~ a gdy p ·"tf: padł z~mr.oczony 1 zalany ,.~alka z dalszem rozpanoszeniem si'ę metod tego krW!,ą w oloto - zbo3e znęcali! się _nad leżącym, rodz_a.1u, 11'.!-elod, w których pałka i rewolwer sta­~op1ąc. go but_~. . . ., . nowi~ maJą a~gument. rozstrzygający, leży w in• .. i,~1- momenCie. teJ best3~ski~J rozl?rawy prze- teresie wszystkich żyw10łów ładu społecznego. cłioa.z1ł~ plante~ J~~aś ko~1ieta 1. podmosła krzyk: ,,A_ walkę tę należy rozpocząć od wykrycia wi-n­~,morduJa, c_złowieka_ I To w1~oczn~e spłoszyło opry- nych 1 _ukarania ich przykładnego, aby raz na za­szków, gdyz porzuCilil swą ofiar~ i P,rawdopodobme wsze. wiadomem było, że niewolno w Polsce bez­tym samym ~amochodem., umknęh. . karrue ?~padać oby"'.ateli i dokonywać nad nimi ak-,,Na chwilę przed ucieczką p. Nowaczyński usły- tów dz1kl'ego, w. kraiach cywilizowanvch niedopusz-szał, ,iak ,ieden z drabów mówił: ,,Franek, zróbmy czalnego .'>amosnch,.'· • • 

Mądra ustawa. 
Izb~ francuska przyjęła projekt ustawy, orze­

kającej, ze rząd ma prawo dymisjonowania genera­
łów w icli 6~tym rok użycia, ale że termin ten 
może być przedłuźOny do 65-ciu lat, w razie wy­
bitnych' zasług generała. Minister wojny Painleve 
w. związku z tern oświadczył, że przedłużenie terminu 
ma: na celu jaknajdłuższe kor2ystanie z doświadczeń 
generałów, którzy bralit udział w wojrtie. 

-c-

Cziczerin oskarża Anglję. 
Sowiecki komisarz ludowy spraw zag1·anicznych 

Czitczerin figłosił komunikat, w którym między in­
!nymil oskarża Anglję, iż jest ona główną siłą, lderu­
ija,~ ruchem ani:ysowiteckim w Kantonie. Komunikat 
~aznacza dalej, że rząd sowi~cki widzi zresztą w .wy­
ipadkacli południ'owo-chińskich objaw ogólnego ataku 
na Rosję sowiiecką_. Prowadząc nadal politykę poko­
!ows_ Z. S. R. R. nfo da się jednak zaskoczyć i przygo­
towany jest na najgorsze ewentualności'. Wobec gwał-

~ALTER SCOTT. 

8l) 

OB ROY 
'Powieść historyczna z XVIII. wieku, 

{Ciąg dalszy.~ 
Wspomniał coś, że należałoby mi1 p"ójść na wie­

czorne nabożeństwo, ale z wlaściwyQl sobie sarkaz­
mem dodał że „jeżeli ktoś ni~ potrafi nóg utrzy­
mać :w. spokoju, ale musi sobi~ koniecznie rozbijać 
kolana o kamienie z takim hałasem, że umal"i:ych 
mógłby zbudzić, to dla takiie$o, coprawda, kościół 
nie jest miejscem odpowiedniem. . , 

ROZOZIAl'.1 XXI. 

tów, dokonywanych przeciwko ·pa11stwu sowieckiemu 
w Chinach południowych. Moskwa zastrzega sobie 
prawo przcdsit;wzięcia kroków, jakie bęcjzie uważała 
za niezbędne. Komunikat ko11ezy się groźbą że wy­
stąpienia antyso\.vieckie w Chinach będą należycie 
ukaranę. • 

-o-

Paderewski w Ameryce. 
Paderewski p, 11Hotil w tych clniach do Ame­

ryki na okręcie .. :,Iujcstic" z op{>źnicniem 30 godzi1,1 
z powodu szalC',iqcych burz na oceani,.._ 

Zamiarem najbliż5zym Paderewskiego jest od­
bycie trzymiesięcznego tournce artystycznego po Sta­
,nach Zjednoc-zon~·c-h .. 

'.!.±!!!!::!J1 
0 Ai"eszlowanie 1ti k~lejarzy. W Sosnowcu aresz­

towano_ 16 ko!e.iarz~,, którzy zajęci byli na odcinku 
Sosnowiec-K1 1elce 1 od dłuższego czasu prowadzili 
handel używanemi biletami kolejowemi. - Areszto­
wano również jednego pośrednfka i 15 pasażerów 
którzy korzystali z tych biletów. - Sledztwo zalaczJ 
coraz szersze kręgi. 

~ie~a<;,~, ~tóre mo~~aby nazwać „dolina, cieniów 
snuerCJI miały w some coś, co urzekało wyobraźnię 
młodzieńca - a był on - zechcilej o tern pamiętać, 
także potrosze poetą. 

Wypadek z samolotem. 
W Jaworzu pod Bielskiem opadł dnia 23 b. m. 

w godzinach popołudniowych, z powodu defektu mo­
toru, samolot pocztowy, kursujący między Wiedniem 
a Krakowem. 

Wskutek 'nagłego la,dowani'a samolot uległ uszko­
dzeniu, a pilot i podróżny, pewien kupiec gda11sl, 1 .. 
odnfośli lekkie obrażenia. Uległa również zniszczcniv 
część przesyłki, pocztowej. (PAT.) 

Sprawy gospodarcze. 
Sukces Antonin. 

Dni,a 19 b. m. w lokalu Związku Zaw. Cukr. w 
Warszawie nastąpiło opublikowanie wyników doś­
wiadczeń konkursowych z odmianami buraków cu­
krowych organizowanych corocznie przez Delegacje, 
Nasienną przy Radzie Naczelnej Polskiego Przemy­
słu Cukrowniczego, wykonanych w roku 1927. \Y kr,n­
kursie brały udział anonimowo wszyslkie pow:;znc 
hodowle· krajowe j; zagraniczne. Wynik wykazał, że 
nasiona liodowane przez Sand. Wielk. Rodowi~ N a­
ston (mającą swą siedzibę w Antoninach pod Lesz.. 
nem) są najlepszemit, zajęły one bowiem pier:,,vs~~ 
miejsce pod względem plonu cukru z ha. Nadnuemc 
również należy, że wspomniana firma już od 5 lat 
zajmuje pierwsze miejsce pod względem jakości na­
sion pośród hodowli krajow. i .zagran. Sand. Wlkp. 
Hodowli Nasion życzymy dalszych sukcesów na polu 
hodowlanem. 

gp). Dziś dnia·~ 7 b.m. kursy walut sa • n~stępujące~ 
Dolar ameryk. . J ' • 8, c.;; . . 
Funt· ane-ieJsi{i 1 43,,i2,4 
.Frank. franc. 1 oo· 34 93 

• szwa1c. 11 o 171,~2,7 
Marka niem. 1 00 ''-1 t,5'2,7 

gp) Wprowadzenie masła polskiego n~ iiełdę 
londyńs~ą. D?,ięki staraniom związków spółdz1el~. ml~: 
czarskicC1 w Poznaniu - eksportowane do AnglJI 
masło polskie uzyskało oficjalne notowania na gieł­
dzie w Londynie: Pierwsze notowania wypadły wzglę­
dnie pomyślnie. gdyż uzyskano za masło solone 162 
szylingi, a za. ńiesqlone '166 szylingów za centnar. 
(112 () fr. Londyn:· Fakt wprowadzenia masła pol­
skiego na' giełdę londyńską jest poważnym sukcesem 
naszych usiłowań eksportow.ycb.:. . • • 

gp) Kredyt w, Banku Gosp. Krajowego. Min. 
skarbu w porozumieniu z Bankiem Polskim posta­
nowił ograniczyć działalność kredytową Banku Go­

l spodarslwa Krajowego co do kredytów krótkoter-
1 min.o.wych, a dążyć do .rozszerzenia kredytów -~ług~ ... 

I terminowyc
1
h. . , . . . . . ' 

• gp) Zaległości podatkowe na raty. MimsterJum 
I ,Skarbu wydał~ ,d,o _-~vsz~:~tkich_ izb ~karbowych okól­

nik, który stanowi pierwszy krok na drodze ku rea-

l

' lizacji postulatów kupiectwa. Okólnik wprowadza zna 
czne ulgi w spłacie zaległych kwot po~atku obroto­

, we110 Fozszerzając· znacznie kompetencJe władz skar­
bo~ych 'pierwszej i drugiej instancji do rozkładania 
należności na raty - o· ile zalC:głość _poda~ku obroto­
""'"~ , nie przewyżs;z;a całkowitego ·wyµiiarn tegot po­
d na rok 1926. Urząd Skarbowy mo_że rozłożyć 
l~ .. __ gł ość na raty aż do 31 marca 1928 r. f! ile 
zaś wymieniona zaległość jest wyższa .od całkowitego 
wymiam po.datku obrotowego za rok 19~6, rozłoż&: 
nie na raty należy do kompetencji Izby Skarb9weJ 
zaś termin · ostatniej raty może być wyznaczony na-
wet na dzień 1 października 1928 r. ' •• 

chęć odwrócenia niebezpieczeństw ,które, jak widać, 
kroki moje -otaczały? 

Ten schlebiający mjl pogląd na spr~.we. 1:1-asuwał 
mi si'ę,ra:: po_ razie. Zakradł ::,ię w ~yśh moJe,Jc~oć 
bardzo meśm.l'ało, przed godzmą obiadowa.; rozwinął 
ponęty swoje już śmielej podczas skromnego mego . 
posiłku il stał się tak zuchwale -natrętnym podcz'8.$ 
następnej półgodziny (za :podrti~tą, by.ć • może . paru 
kieliszków doskonałego wma) że w rozpacz.hwym 
wysiłku by uci~c przed kusząca, złudą, któreJ, czu• 
łem to 'że było· niebezpiecznie się poddawać - odsu• 
na,łem 'od siebile kieliszek i niedokończony obiad, 
chwyciłem kap~lusz i! wypadłem na :ulic~, jak g_dy• 
bym chciał przed własnemi myś!am1 uciekać. _Być 
jednak może, że uległem wlaś:tue tym uczuc101?1 
przed któremi nilby to uciekałem ,gdy kroki moJe 
nieznacznile zawiodły, mnie na most na ·rzece:Clyde 1 które to miejsce wyznaczył mil na spotkame móJ 
tajemniczy mentor. 

Co noc na Rialto o pomocnej porze 
Chodzę, dumając. Tam się spotkamy. 

-. Wenecja ocalona. 
Pełe~ pon:urycli przewidywań zamknąłem siłę w 

:moim pokoju w, oberży, odprawiwszy wpierw :An­
c:lrzeja, mimo jego natrętn:vch nalegań, bym mu towa­
rzyszył do kościoła św. Enocha. Zacząłem zastana­
iWiać siię poważnie, co właściwie uczynić nalety. Nie 
byłem nigdy zabobonny; przypuszczam jednak', że 
1każdy, w. okolicznośda.cli szczególnie wątpliwych i 
trudnych, gdy na nic silę nie zzdały- wysiłki rozumu, 
'byłby skłonny poprostu z rozpaczy puścić rw,odze 
twyobraini ~ dać się prowadzić albo trafowi albo 
tym fantastycznym wrażeniom, które opanowują du­
~zę i którym ulegamy, jak nn"lmowolnym popędom. 
!Było coś tak dziwnie odstr~czającego w twardym wy­
razie twarzy szkockilego kupea, te nie mogłem się 
tzdecydować powierzyć mu silę, bez zaniechania wszel­
kie] ostrożności.I, dyktowanej zna.1omością. fizjonomji 
ludzkiej; z drugiej stron_y. głos ostrzegawczy, kształt 
~taci, gub~j si~ jak ~ń nikn!\CYi lWi tY:ch _P.od-

Jeżeli otaczało mnile niebezpieczeństwo, jak twier­
dziło tajemnicze ostrzeżenie,, jakżeż mogłem zbadać 
jego istotę, albo sposób odwróceni1a go od siebie, bez 
spotkania z moim nieznanym doradcą, któremu nie 
:widzilałem przyczyny przypisywać innych zamiarów, 
jak tylko życzliwe. Rashlei 1gh i jego intrygi - nie 
jeden raz przychodziły mil tu na myśl; jednakże po­
dróż moja odbyła się talt szybko, że nile mogłem przy 
puszczać, by on :wiedz~ał o mojem przybyciu do 
Glasgowa a tem mniej milałby przygotowany jakiś 
podstęp, przeciw. mńile skierowany. Z temper~entu 
też byłem śmiały il ufny w siebie, silny i czynny i 
w pewnej mierze przywykły do używaniia broni wsze­
lakiej, w czem młodziież ·francuską· ówczesna, ćwi­
czono. Nie bałem silę pojedyńczego przeciwnika; 
mord ·nie był zbrodniia, zwykłą w owych ·czasach i 
w, tym kra,iu; miejsce, wyznaczone _na nasze spot- • Jakkolwiek oMad mój jadłem dopiero po godzi„ kame zanadto było dla ruchu publitcznego otwarte nie wiieczorne$o nabożeństwa - w czem zastosowa• bym mógł przypuścić gwałt zamiierzony. Jednem łem się do religijnych• skrupułów mojej gospodyni, a: słowem postanowiłem zejść siię z moim tajemniczym I także· do rady mojego meznanego przyjaciela,' ze doradca, na moście, jak tego zażądał, a potem postę- nie mam ,wychodzić przed zmrokiem - jednakże pować wedle okolicznośd. Nie będę ._ukrywał przed kilka godzin dzieliło mnie jeszcze od naznaczonego. tobą, Treshainie, co wtedy sam J?rzed sobą ukryć si'ę I spotkania. Czekaniie było nużące1 jak to łatwo, poj• starałe~, że istnilała we mnie cicha lecz tajemnicza mies.z i! trudno n;ii opowiedzieć, Jak mi czas ten ze•. -:w, duszy pieszczona nadzi'eja, iż Diana Vernon mo- szedł. Różne ~romadki osób, z pomiędzy którycli gła stać w związku - jakim trafem, nie wiedziałem ws-zyscy, tak mtodzi jak starzy, zdradzali pełne usza-. - iakim sposobem, nie mogłem odgadnąć - z tem nowania przejęcie się świętośćią dnia; 'przechodziłYi dziwnem i! zagadkowem ostrzeżeniem1 udzielonem mi przez wielką otwarta, łąkę, leżącą na pófoocnyrn w. tak zadziwi!ającym czasie, miejscu 1 sposobie. Ona brzegu rzeki Clyde a służącą zarazem za pole d<? jedna - szeptała mi ta myśl podstępna - ona jedna bieleniia płótna 1 za miejsce spacerowe - albo tez wiedzilała o mojej podróży; od niej samej wiedzia- powolnym, miarowym krokiiem przechodziły przez łem, że ma przyjaciół i1 stosunki w. Szkocji;· ona długi most, stanowiiąc:::y, połączenie z. południową cz~· m1 dała taJ.iłzman, do którego mocy uciec się mia- śc4l, hrabstwa. • - • łem, gdyby wszelka inna pomoc zawitodł~; kt~ż więf? , • • -· , . _ . . , , ieśll me Diana :V er.no,u1 P.O.~iadał śJ;P.dki_; ~e~. ~ 1 

: [Ci~ dals~ nas~P.1J i 



Srnda, dnta 28-im ~dnła 1927 r. - ., 

Z P.OGRANIC.Z-A. p) Łapany. (Smfer~ z powodu nieostrożności.) 
:\·skutek nieostrożnego obchodzenia się z bronią, po.­
,.tr~elił się w głowę sy,n komendanta posterunku po~ 
ltcJi w Łapa~a~h, Janusz Koziczyński, który padł 

KRONIKA. 
Sroda, dnia 28. grudnia l927 r, 

Młodzianków Mm. 
W>dlód -'• godz:. 7. m. 44. - Zachód sł. godz, 15. m. 31. 
W -chód t;s, godz. 10. m. 49. - Zachód ks, godz: 20. m. 12, 

Stan ,pogody wedłu2 sposttteżet\ Stacfl Meteorologicznej 
• •ndomterslco-Wletkopolsklef Hodowli Nasion w Anto• 
11nach. - Wtorek, 27. grudnia rb. godz. 7 rano: Tem­
ner~tura •o:r11etrzH + O,Cl C. wiatr zachodni o pręd• 
kości 9 m/s zachtn. całkowite ciśnienie atmostervczne 
75 ',9 mim, wlle-otność 88 . w t1biel!"łet dobie temperatura 
m '\V\ tsza - 9,8o C. natnltsu - 1.1 C. Ilość opadu 
0,5 mm. 

-O-· 

LESZNO. 
h Dnia 29-go grudniu br. odbędzie się w tut. 

. 'r,dzie okręgowvm sala rozpraw nr. 33 ponowna 
1rozprawa karna' przeciw Janowi i Walerjanowi Gą-
1 skom z Faustynowa o zbrodnię morderstwa z § 
\211 k. k., popełnionej" dni·a 3 sierpnia 1922 r. w 
; Faustynowie na osobie wymiernika Simona Gottlieba. 
· Rozprawa rozpocznie sitę o godz. 9-tej rano do której 
:.wezwano 20 świadków. Wstęp na rozprawę doz­
: .walony jest za kartkami, które wydawać siię będzie 
·dnia 29. hm. od godz. 8,30 rano w po~oju nr. 28 I. p, 

I) Działalność cechów. Wydzitał Cechów komuni­
_kuje: Celem wyjaśnienia wszelkich wątpliwości w 
,związku wejścila w moc obowiązującą nowej ustawy 
przemysłowej z dniem 16. 12. 27 r. w· myśl rozpo­
'rządzeń wykonawczych do tejże ustawy z dnia 15. 12. 
27 r. D. U. Nr. 111, § 28. W czasie przejści'owym 
tj. do chwili' zatwierdzenia nowych statut, przez wła­
dzę przemysłową (województwo) cech działa na pod­
az::>Juu.x5o ma1 z ,ytmpaf 'n1nr1qs oSauM'l'lp arA\l'llS 

niem, że dzi1ałalność jego nie może być sprzeczna z 
.postanowieni'ami nowej ustawy. Torzecki, sekr. 

h Swf~ta i światło. Ze strony publiczności zwró­
cnn n ,;ie do redakcji, z narzekaniem, że w noc wigi-

Z NASZEJ DZIELNICY. 
d) Katowic~. l ::,m11:rc z z.amarznięl:ta ) Wedlu , 

n;epntw•erdzr,nych jeszcze w1 adom0ści, uhiecrłoi nocy 
zmarło dwóch konduktorów wacronó,v towarowycJi, 
którzy pełniąc służbę w otwartych budkach hamul­
czych, zamar,Ii. 

, - 1Ciworaciki.) W Bytom;u ?'ona ksiażkowef!O 
tramwa·ów mieislcich, Dernera, p"rodziła c1terv dziew­
czvnki. Ka?'de z czworaczków ważyło po trzv funty. 
Nowornciki ciuią się· bardzo dohrze, 

Z CAŁEJ POLSKI. 
p) Łódź. (Włamanie.) W kancelarji rejenta Lud­

.wika Rallego rozpruli' złodzieje, pancerną kasę, i skra­
dh z nfoj całą zawartość, ocenioną na 250 tys. zł. 
1Przybyli na mi'ejsce funkcjonarjusze łódzkiego Urzę­
·du śledczego orzekli, że włamani:a dopuścili się ka­
siarze warszawscy, co można było wywnioskować, 
ze sposobu krajania ści'an pancernej kasy. 

. p) Częstochowa. (Pożar fabryki.) Onegdaj w nocy 
lWybuchł pożar w fabryce ,,Strug" w CzęstochoWie. 
Ogień doszczętnie strawił budynek wraz z oddzia­
łem mechanicznym. Straty wynoszą około 40 tysię­
cy złotych. 

p) Piotrków. (Uruchomienie wodociągów.) W 
'l'iotrkowie odbyło się uroczyste uruchomienie wo­
dociągów miejskich, wykonanych przez firmę Ulen 
et Co. 

p) Zawiercie. (Pożar.) W fabryce Rozembluma 
iwybuchł wskutek wadliwego urządzeni'a pieca w &U­
szarni pożar, który strawił większą ilość waty tam 
się suszącej. Slraty znaczne. , 

p) Siedlce. (Wypadek samochodowy ks. Biskuna 
!Przeździeckiego.) Ks. Biskupa, jadącego samocho­
dem ze Siedlec do Warszawy, spotkał nireszczęśliwy 
iwypadek. Na kilka kHometrów przed Kałuszynem 
samochód ,wskutek ślizgawicy, zatoczył się i całą 
siłą uderzył o słup telegrafi'czny. Kareta uległa zupeł­
llemu zniszczeniu, wszyscy pasażerowie zostali po­
tłuczeni. z wyjątkiem biskupa. 

p) Chrzanów. (Włamanie.) Przed kilku dniami 
dokonano śmiałego włamania do kasy miejsldej. Nie­
~yśledzeni sprawcy skradli 6 OOO zł, dwa zegarki 
i trzy sznury: korali. Pościg za sprawcami narazie 
bez rezultatu. • 

p) Nowy Swferln. (Straszna śmierć.) W Nowym 
SWieriniu, powiatu Stołpeckiego, dostał się pod koła 
rozpędowe wodnego młyna Romuald Obrycki, uczeń 
sem. naucz. w Nieświeżu, lat 20 liczący. Gdy za­
łożono zastawę wodną, oczom młynarza przedstawił 
się s traszny widok. W kałużach krwi leżały poszar­
p_ane części ciała. Wskutek całkowitego zmiażdżenia 
c1•ala Obrycki w ciągu 5 minut zakończył. 
. P~ Równe. (Pismo rosyjskie,) W Równem ukaże 

~!ta~ebawem pismo rosyjski!3 ,,Krestjanskaja Ga-

p) P~uszków. (Usmałyl się tywcem.) Ofi:arą 
:wstrząsaJącego wypadku w Pruszkowie pod W ar• 
s~awq padł 60-letni Jan Kamiński ślusarz. Wró­
CJ.wszy . zmarzni~ty do domu usiadł przy rozpalo­
~ym piecu kuchennym. W P.ewnej ~wili, gdy, ni-

lijną mila.sto tonęło w mroku. Tak ,naprz. na ul. 
Osieckilej miały pan?wać „egips~ię ciem~ości" sk~po 
rozpraszane· przez ,1edną latarnię na rogu ul. Ko­
menjusza a drugą dopiero przy szpitalu św. Józefa. 
Podobnie skarżą silę też mieszkańcy innych ulic. 
Narzekania te zapewne podzielić można na dwie 
kategorje. Przedewszystkiem wyjątkowo siilne mro­
zy wywowały pewne braki, których ni:epodobna było 
odrazu usunąc i weszła tu w grę siła wyższa za 
co nikogo wimć nie można. Pozatem narzekający 
nalezą przeważnie do tych, którzy po 10 wi'ecz. nie 
chodzą po mieście. Po godzinie tej, jak wiadomo, 
oświetleni1e jest zmniejszane do połowy. ZarządzeniC' 
to w zasadzie jest słus'zne ale w pewnych wypadkaC'l' 
byłoby, sądzimy, W5kazanc oświ1etlać ulicę dłnżC'.i 
Byłoby to pożądane niclylko w czai;;ie uroczy5lych 
ś,viąt, ale również w wypadkach ~ołoledzi, w c:?h1 
uniknięcia nieszczęśliwych w:vpadkow. 

NOWY TOMYŚL. 
nil Z ży:'...i ... 'okola". \\ ubiegłą niedzielę. urz:i.­

dziło łut. Tow. Gimn. ,,Sokół" wieczór ?imnasly zn~· 
z współudziałem Tow. śpi·ewu ,.Chopin ', które wy­
konało kilka utworów pieśni p01skiej. Wstęp na salę 
był bezpłatny. Na wieczór przybyła li'cznie młoqzież, 
natomiast brak było starszych obywatelii. 

ni) Za obrazę Sądu został skazany handlarz Rein­
hold Knispel z Nowego Tomvśla na 100 zł grzywny 
i koszta postępowania. R. Knispel powiedział w mie­
siącu listopadzie 1925 r. następujące słowa: ,,Sąd 
pije, pali grube cygara, a my biedni ludzie musimy 
na Sąd pracować. 

ni) Jarmarki. Wyznaczone na rok 1928 jarmarki 
Nowym Tomyślu uległy przesunięciu, mianowicie: 
jarmark wyznaczony na 11. 3. przesunięty został na 
8. ą. 1928 r. jarmarl,: wyznaczony na 3. 6. prze­
sumęty został na 14. 6. 1928 r., jarmark wyznaczony 
na 9. 9. przesunięty został na 13. 9. 1928 r., jarmark 
wyznaczony na 16. 12. przesuni~ty został na 13. 12. 
1928 r. . 

kogo nie było w kuchni; Kami11ski chciał wstać, lecz 
w tej samej chwili osłabł i osunął się na rozpaloną 
blachę, Mimo u<;i:łowań nieszczęślh-.,y nie zdołał pod­
nieść i leżał bezwładnie na rozpalonej płycie, wprost 
nieść si'ę i leżał bezwładnie na rozpal. płycie, wprost 
szpitala. 

- (Nowy prezydent mlnsta.) Na ostatniem po­
siedzeniu rady miejskiej prezydentem miasta _został 
wybrany większościq 21 głosów dotychczasowy pre­
zydent Kazimierz Rogalewicz, b. starosta grodzie1'i.­
ski. 

- (Bohatersy slraźac:y.) W fabryce gilz Ten­
nenbaumowej wybuchł pożar. Kiedy cały gmach 
był już w płomieniach, z przerażeniem stwierdzono, 
że n a pod<laszu znajduje się niejaka Porecka z dzieo­
kiem. Komendant slraży miejskiej Swiderski, wice­
komcndant straży ocholniczcj Ostryński i strażak 
Kapłan, nie bacz:-ic na groż~cc niebezpieczeństwo, 
rzucili się w morze płomieni i dotarłszy na podda­
sze, uratowali nieszczęśliwych. 

- (Fałszerze 50 groszówek.) Policja ujęła braci 
Jana i Stanisława Ambro:~ejów, którzy trudnili się 
fah;zerstwem 50-groszówek. Falsyfikaty W):rabianc 
były z ołowiu przez Jana A brożeja, brat JeS? zaś 
puszczał je w obieg. Aresztowani przyznali SlEl do 
winy i zostali wraz z dowodami przekazani władzom 
~dowym. 

1 
p) Kraków. (Zgon wdowy po ś. p. Przybyszew­

skim.) W sobotę zmarła tutaj ś. p. Jadwig~ Przyb:­
szewska wdowa po zmarłym niedawno pisarzu. S. 
p. Przybyszewska przybyła przed paru dniami ~.o 
swego zięcia W. Jareckiego, profesora AkademJ1 
Sztuk Pięknych w Krakowie. 

p) Białystok. (Aresztowanie przemytników.) Na 
szosie Knyszyn - Białystok aresztowano. Józefa Bryc 
mana i Zareczańskiego, którzy na dwoch fur.~an­
kach przemycali z Niemiec skóry futrzane i Jed­
wabne wstążki. 

p) Czortków. (Trzy wyroki śmierci.) Są~ okręgo­
wy w Czortkowie na pogranic~u Ma!opolsk1 W scho­
dniej, ogłosił na' jednem pos1edzemu_ tr~y wyroki 
śmierci' przez powieszenie. ~a karę śmierci. zasą~zeni 
zostali _Andrzej W owc~uk 1' J ó~ef Golęb1owsln, o­
skarżeru o zamordowa01 1e w celach rabunkowych han 
dlarza świń Pawła Pohyły. Ten sąd ska;Zał na karę 
śmiercil Annę Szkliniuk za zamordowame własnego 
męża. 

p) Grodno. (Organłz~cja kobiet a. wybory.) Na­
rodowa organizacja ko?iet przrstępuJe do uspraw­
nienia i rozszerzenia dz1ałalności ze względu na zbli­
żające się wybory. W my_śl wsk~zań listu paster­
skiego N. O. K. w Grad.me b~dz~e p~acowała nad 
propagandą jedneg-o hlolm katolickiego i narodowerro 

trupem na m1eJSCU. . 

p). Wilno. (Szkoła bez rcligji,) W szkole przy ul. 
DobreJ Rady, na czele której stoi niejaki p. Wójcik 
w .niższych klasac_h z~esiono naukę reli~i. RocizicJ 
dziatwy_ z odpoW1edmm protestem zwrocili się do 
ltur_atorJ~m szkolnego, które prawdopodobnie poha• 
muJe ateistyczne przekonani•a pedagoga. 

OGÓLNE WIADOMOŚCI. 
o) Kandyuu.ll!CY m·z~dnicy. 1\1mister spraw wew­

nętrznych .vyydał okól~ik, w którym pr~ypomina ,że, 
na podstawie ordynacJ" wyborczeJ do seJmu i senatu 
państwowi urzędnicy administracyjni nie mogą bvć 
wybierani w tych okrc:gaoh wyborczych, w których 
pełnią swą służbę przy władzach centralnych. W 
celu uniknięcia nieporozumień pod tym względem 
minist. wyjaśnia, że sprawowanie czynności urzędo­
wych na częś i okręgu wyborczego, czy to do sejmu, 
czy do senatu - , yłącza możność . kandydowania 
urzi:dnika w cały~1 ok_reślonym ordynacją okręgu 
wyborczym. Ogramczeme to dotyczy również osób 
które ustąpiły ze służby, lub przeniesione sq do in~ 
nycl:i ·okręgów w okresie wyborczym, ale klórc w da-

. nym okręgu pełniły służbę w dniach ogłoszenia wy.­
borów _w „Dzienniku Ustaw", t. j. w dniu 5-ym bm., 
a to stosownie do orzeczeni'a sądu najwyższego z dn. 
17 maja - 12 czerwca 1919 r. O zamiarze kan,. 
dydowania do sejmu, czy senatu urzędnik winien 
zawiadomić swoją bezpośrednią władzę przełożoną 
bezzwłocznie. Po wyborach kandydujący urzędnik 
winien zawiadomić swoją bezpośrednią władzę prze­
łożoną o swoim wyborze, lub o upadku swej kan­
dydatury. Urzędnik wybrany otrzyma w odpowiedzi 
na zgłoszenie zawi•adomienie o wyborze urlop bez­
płatny. 

n) Komun1ka<.ja " la~uodem. Z dniem 1 stycznia 
1928 roku wchorfai w żvc,e nowa komunikacja oso­
b0wa i ha„aż..,wa m·ed1v A.nglja, Francia, Belgią 
::i P.ts" ą L•twa, Łrtwą , Estonia. W P.oznańskiei Dyr. 
K"leiowe 1 okrę!!u sa włączone do tej komunikacji 
0 1 c e Poznań i Zbąszyń. Podróżni iak i ich bagat 
mo ·:i hv~ ocloraw;eni wnrnst d0 wv-;ej wvmienionych 
o~ńst,,. 

01 Komumkat P. '-· K. Zarząd Oiuęg;owy P. Z. K: 
w PMnaniu uwazając za konieczne porozumienie się 
s-zers,.vrh mas oracOWl'lll<ÓW kol. n1e 1a prśrednictwem 
dele!!atów,. lecz w c'lrod ·e ne'lpośrednie·, postanowił 
. wofać na d1ieri 15 styczn1a • 9'28 roku, okręQ'.owy 
konares urzędników średn1ch i niższych służby 1<on­
f1 nlne1 technH::znej f nietechniczne,. Na_ kong1e~ie ma 

y1:. omów·ona kwestia orzvszlej organizacji kolejni­
er wa, tud •ie?' zw•az<ina z tern sprawa poprawy bytu 
pracown,kńw k01e nwych, a mianowicie a) sprawa pra-

ma1y n służnr•we1, h) ustawy emerytalne 1, c) pań„ 
-tw w·• pomocy lekarsldei, d) nowej ustawy upasa­
żen owe1, ei zas1ere()'owan•a w mvśl art. 23 dotych­
c_:,.,.,sowe1 ustawy uo,,se1żen 1 owei, oraz, f) sprawa sta­
...,i11za j1. Bliższe s 1 cze!!óly zostaną podane do wia• 
dnmośc, odn,.,ś·,ym urzędnikom za pośrednictwem 
spe1:·alnych okólników , komunikatów ogłoszonych 
w prasie. puhl1c1nei , zw1azkowe1. 

oJ W prztdedom ukazania się 5 złotówek srebr­
n)'ch. Zapowiadana od dłuższego czasu emisja 
snbrnych 5 2łotówe ... , zaczyna obecnie nabierać coraz 
bardziei realnych form. W tych dniach mennica pań• 
stwowa dokonała pró 1nego od )icia 5 złotowych 
srebrnych m rnet. Próba wypadła stosunkowo dość 
dor r:tP. W ciągu bieżąc go tygodnia pró ne odbitki 
zostaną przedlcżone ministrowi skarbu, a po jego 
aprobacie, rozpocl-nie siG iuż. normalne bicie tych 
mont. 

o Awanse oucduwców. Ministerstwo poczt i te­
legrafów wydało pole ·enie swym dyrekci m w spra­
wie si:orządzenia list urzę1'ln1ków i wykazów fat słut­
by co pozos•anit> w związku z ma1ącemi nastąpić 
przesunięciami urzędników pocztowych na wyższe 
stopnie. Awanse po ... ztówców nastąpią w początkach 
roku 1928. 

o ui,cerom i podoi1cerom n:e wo no tańczy~ 
w lokalach oubl!cmych. W związku z rozkazem M. 
S. Wolsk. zabraniaiącym oficerom uczęszczama na 
dancingi publiczne. Rozkazem D iennym M. S. Wojsk. 
72 25 został wydanv zakaz tańczenia w lokalach pu-
1,1,cznych także riod fit.:eróm służby czynne: 

Tylko bezpartyjny dziennik 
Jakim jesl „Głos" organ dla wszystkich stanów daje 
istotnie bezslronne i rzeczowe informacje, niezależJ1e 
od żadnvch w lvwó v. 

Z Warszawy.· 
W) Zywcem zasypa~y. W forcie slużews1<1m 

w gm. Wilanów, w c zqste ora~y przy rozh•era~•u 
portów, ziem,a przywa11ła pracu1arego tam robotnik 
Józefa Łukas•ew cza. Na ratunek Łukas1ew1czow1 po­
sp•es1.,yli in~i rohoti:ticY i oo pewnym czas e odkopał 
go, lecz mimo usilnych zabiegów, nie zdołano Już 
przywrócić go do życia, 

W) Lyczenia noworoczne. Szef kancelarii cywil• 
nej zaw,adami<1, że Pa11 Prezvdent Rzeczypospolitej 
prtyjmować będz e ży ... tenia now1ro..:zne w dniu 1 
:;tycznia t ..,2j r. o <!Odz. 12-e1 na Zam~u królews1dm. 
Karty wstęp11 wy,ddwać hęd1ie kancetar,a cywuna od 
dnia 27 do 3 J grudma od gudz. 11 do 13. 

• -9.-



Str. 4. SN,da, dnia 2&-~o t!ftldiła ·1'27 r . . 

ROZMAITOŚCI. b j~dnel, zbroom, lecz. niemniej __ osfl'izegła :'ltcznycQ. . o- •• 
. _ p:eysźliów przed, groźą~ obławą., 'Aby ,temu .zapo- Program· ;;Rad)@ PoznansJóego~-: 

, - Sposób na szoferów. W Ameryce meldore bi~z zaopairzono policjantów franc~skicti w nfemf' 
pomniejsze mia,steczka, których p!agą; są samochody gwizdki alarmowe, których-wi"b~cja: ~~ ,poza skri., 
.wynal_a7:ły_ sposob powstrz~ywama szoferó~ od zbyt drgan słyszalnych dla: ucha ltirłzki~.- Gwizdy alar­
szybkI?J Jaz~y. U wró~ miastecz~a _posta~10no ol- mowe odbierać będą odpowiednio nastrojoM mikro­
brzym1c tablice, które Jaskrawerm hteram1 krzyczą, fony ustawi~ne niewidzialnie w różnych punktach 
co nastqpuje: ,,Jeśli1 będziesz jechać wolno, p·oznasz mras'ta. ' 

• as grudnia. • . , -.t. 
12.45 Koncert pop1.damy. 13.00:Notowania gi.ęłcł, 

, ·owo-towarowej. 1-.f:.OO Noi0watria gieldy--pieniężnij 

I
,: 1,omunikaty. 11.00 A:~dycja dla dzieci. 17.4:; ,.We­
. ~0· a audycja•. 19.00 Nadprpgram. 19.10 Lekja jęzY" 
; 1{a francuskiego. 19.35 Odczyt. 20.00 Komur,il<'aly. 
20.30 Koncer,t wiecźorny~ 22.<Jn Sygnał czasu, i komu­

: nikatv. 22.30 Transtnisia mu7,yki tanecznej-""'ziwiąiami 
I "Pala is RoY.al•. .' . ,· _ . , .,r, ~ ~ 

1 

nasze prześliczne miasteczko. Jeśli będziesz pędzić 
jak warjat, poznasz· nasze więzienie". Nie wszyscy 
jcdnnk szoferzy mają• czas ·ua 'odczytywanie napisu, 
mijają go w p(dzie i dopiero w więzieniu dowiadują 
się o icgo istni""'-, 

- P:-occs na migi. W sali rozpraw sądu pary­
sJdego panuje niczwykl:e ożywienie, które ujawnia 
się niezwykle żywemi ,gestami zgromadzonej publicz­
ności. - Oczy błyszczące.' policzki zaróżowi-one wska­
zr;,. nn podnieconą atmosferę. ani jedno jednak sł'o­
wo nie zabrzmi na sali, albowiem sprawa toczy się_ 
między głuc;honi·emymi. ri· sędzia porozumiewa się 
również na mi!gi ze skarżącemi się stronami i 
:ze świadkami1• Jest bowiem specjalistą do spraw głu-

~ cho niemych. Mr. Larouche, znakomity krawjec, . o­
skarżał o obrazę honoru mr. Klabera, właścicilela 
restauracji. Mr. Larouche nazwał restauratora par­
taczem, trucicilelem, apaszem i :wogóle człowiekiem 
nikczemnym. - Wypoy.,iedział to nie językiem ·zwy~ 
czajnych ludzi, lecz zriakami! głuchoniemych. - W 
.restauracji znajdowało sfę wówczas kilkanaście o-. 
sób, lecz . jedna . tylko z nich rozumilała .wyzwiska 
i· właśme dlatego mr. Laroucha skazano na karę, 
Znaki głuchoniemych są bowiem tak ważkie, jak 
iłowo il obrażać bliźnicli niemi nie wolno. . . 

- Nieme gwizdki policyjne. Gwizdka, którą po­
Jrejanci przywołują pomoc, przeszkodziła już nie,. 

RADJO~ 
Radjo we wsiach węQ"1erskich. Rząd węgiersk, 

cląży do przeprowadzenie sorężvstej orQ"ani7,acii pro­
dukcii rolniczej orzy oomo~v wszvstkich nowoczesnych 
środków techniki. W zwiazku z tern wszystkie wios 1~· 

w całym kraiu maią hvć zaopatr_zone wrad'oodbiormki 
1a pomorri ldArysh clrohni rolnicy mai::1 _hyć powiado­
mieni o stosunkach panujących na _św·atowvch ryn-
lcacb 1hożowych. • , 

Wystawa radjowa w Cjesz}'nie. Staraniem ruchli­
wego, młodego klubu radjowego w Cieszynie, O!az 
dzięki pracy prezesa tego I(tubu prof. Błażka, 1ak 
niemniej komitetu organizacyjnego (inż. elektrowni m. 
Dombke, dp. inż. Kornhęu, dyr. Czaczyński, ~onczek, 
Szubert, Szafarczyk, Stuks, Werner), zorganizowana 
została wystawa -radjowa. Wśród wystawców, wy­
mienić n&'leży uczniów Klubu radjowei!o gimnazjum 
Osuc;howskiego, w Cieszynie. pp. Krywalskiego, 
Bocka. Brewińskiego, inż. Koruherra, Szafarczyka i in. 
Również i handel nie pozostał w tyle, gdyż, firmy 
jak Kubisz, Bonczek, Philips, .Ideal-Radjo", ·Fabryka 
akumulatorów w Bielsku wystawiły najnowszy radjo­
sprzęt, a księgarnia S. Stuksa literaturę radjową. 

: . • Program „Radj~· ;.War.szawski~go•. :,~ · 
• • . 28 grudnia. , - · • .,- . 

'. 1 1.40 Komunikaty. 12.00-Syimał czasu, komunl~ 
• Kat 1 nadprogram. • 14.40 Komunilraty. 15.00 Komu.;,. 

;-katy oraz nadpro~ram. 19.30 Odc1."t· 19.SS Po­
•::ida,1ka. 20.15 Transmisja koncertp „ c- --,r'T1"f1li 

WM-!7:/l'f'Skieir 22.00 Komun,ikHt\1 : ": 

ROCH W TOWARZYSTWACH .• ;.--~ 
lt) • CMr Kościelny. Jutro (• środ~) zbiórka ch61'1i1 

r_nies1.1nego • kościele o godz. 6 wiecz. celem ,c,dśpi6W.'I, 
n·fa uVen~ Creator-. . r Dyrygen~ , . 

• lt)'-Tow. Młodych Polek. Dziś (we wtorek) . o g_edz.. 
8 ~li~~- lekcja śpiewu i prdba teatru ·n·• aulf szlcołv po~~; 
rrns te'.: z„t?lłd. 

• ff u· ·rrenologa. ~ 
- Ta wypukłośc na głowie ·panskiej jest dowo-, 

dem usposobienia, skłonn~go do gniewu. 
- Istotnie, • panie doktorze - odpowiadą. }potu!-, 

nie klient '- ·'.-wczoraj • rozgnie~ana małżonka' m~ja , 
uderzyła Irini~-~-tr-zewikiem • w-'gło:Węl • ., , ; ·, 

I SANIE Jutro' W: ~ro.d~, 28 'bm.' Z1 powodu ślubu 
ttźvw., lecz·• dobrym st.nie, ,·:·- ·_u: o-· r·· Et·'o·w· o' R'COWY 
natvchmi1st ·na· s~rzed1ź. 

Odzie? •skaże eksp. Ołosu, 

KORZYSTNIE. będzie pq poł. _od godz. 1 .zamknięty. 

Dnia 27 bm. o godz: 7,30 rano zasn~ła w Bogu po 
długich i ciężkich cierpieniach, opatrzona Sakramentami św. 
żona naszego towarzysza b~oni śp. 

Ol sprzedai: r?~d'Ze Die skiff.· Dominiak. 
doAj~:~zy'"1s:~!I~ r~~tol~s~: W czwartek, 29 bm. o godz. 8 wiecz. 

• FORTEPIAN· w • Hotelu Polskim 

ladyslawa Walińska 
z domu Wieczorełt 

29 roku tyci_a. 

O czem donosi wszystkim znajomy_m i przyjaciołom 

Korpus podołicerski 
17 /3 pułku ułanów Wlkp. 

Pogrzeb odb~dzie si~ dnia 30. 12. 1927 r. o godz. 15 
z domu żałoby Leszno, Racławicka (Koszary Głowackiego). 

Leszno, dnia 27. 12. 1927 r. 

Za okazane współczucie. z powodu zgonu śp. 
Tomasza Dobtcklego 

nadesłane wieńc~ i udział w pogrzebie składam. 
wszystkim krewnym, znajomym i kolegom zmar­
łego serdeczne 

Bóg zapłafl 
W jmieniu rodziny Bronisław Doblckł. 

Leszno, 27. 12. 27. 

iiłfai#!A bdf±± ■ 

~;rJ~·~s:1i~~~~:1~ I 
GILOTYNY i 

l✓ iclki dramat w 12-tu aktach z czasów-rewolucji francuskiej. 
·oczątek o godzinie 7 i !'. Koncert artvstvcznv 

z dobrze prospetui,cym skład 
kolonjalnym i kilka mórg ziemi, 
natychmiast na sprzed1ź. 

Zgłoszenia: Andrzej Marek, 
Zaboro•o nr. 49. 

ć>dbrdzie n~ . 

~!:~vż;:s~~~:1 ;i~~i~~~7J~·-roczne • walne ;zebranie : 
Gospodarstw~ wszystkich członków Tow. Właścicieli 

70 mg. Nierucho~ości w Lesz. nie · ,. •. wydzieri1ur1ic Do obj~cia po· · . 
trzeba 5000 z>. z' następll 1 acytn pori·ądkiem obrad: 

Kaminiarz, Pt1rhy, poclta Le· 1. ,Zagajenję.,, , . . . • . . -:. 
wiclvnek, oow. Nowv. r~rnvśl 2. Przeczył-anie protokołu z ostatn.' walnego zebran1a. 

FRYZJERKA. 3. Sprawozdanie Zarządu z działalności za rok 1927 
, ud1-;ele ie pokwitowania. 

noleca sit:• dom I po li dom 4. Wybór nowego Zarz·ądu na roił 1928. 
A. B1n1chow1, Leszno, 5. Referat delegata TQw. Właśc. Nie.ruch. ~ Poznamar 

ul. Wałowa 2 ~. I viis" v:s s,m. 6. ·Uchwalenie składek na rok 1928. . 
'""".,"Ir 7. Wolne głosy. • :- • 

OSOBA Ze względu na watność obrad, pritybycie wszyst• 
kich członków Jmnieczn,e, ,a nieczłon~ów, potądane~ 

starsu. :tn1j11ca lrnchnie, po· • • ·zNRZĄD. 

~f,~~1;, ~~s~~y1~2s":~ lub w po·R.ZĄDKI . ' ' 
Zgłoszenia piśm. do ekap.

1 

·. .. . · 1 . 

Głosu nod lit .• J. S.• . , : • . J 

.,za długi • ..·. : • • •• •, Ro··,eoTNIC·z:E· 
m~ta m,go ~i•o'.~••w~ Walko- • • .. 
wiaka z Paw:ow,c nte odpo­
wiadam. J1dwig1 Walkowfak, 
z doma Kaiser, Pawłowice, 
pow. Leszno. 

(REGULAMINY PRACY) 
wyszły z draka i ooleća 

nr1karnla LeHczvńska I Lesznie 
:XlolnoAei 20 Wolac,łel 21 .. .,. ............... = . . ' ' :. 

,i .[ałtowita WJDfl!~li ! 
·• ---41411----- ,, ·• 
1• • Z powodu likwidacji inter.~u '. )I( 
,. wyprzedaję, w:szelkie• ·, -, •• . . • • ' 

~r.!:C~~!~,~:1stw
·Gimnazjum • LesZJ1o Ostrzeżenie! =• OBUWIE·· ; 

ll•cytac~ię ofertową Ostrzegam każdego przed rozsiewaniem fałszywych • --- . O 
~ wieści przeciw mojej osobie i moim krewnym, które h k • • . ,-. 

' 
1111a dostawP. 600 centnaro"w WP.gli opał. zostały zmyślone orzez Stanisława, Antoniego i Broni- • . pok cenac. za „upu ihmzeJ J( 
lUI '"e '"e sławę Kuberów z Belęcina Nowego. • osztow w~asny~ , . . J!, 

Zllinteresow·ane firmy zechcą złożyć swe oferty do Winnych pociągnę do odpowiedzialności sądowei .• ' Pa Pł'clenlak . ' ' : : ---
dnia 31 grudnia br. w kancelarji Dyrekcji, z podaniem Jan Tycner Woinowice. • • U właac. St. Skoracki Jl{ 
ceny za centnar loco piwnice g1mnazJalne, gatunku wzgl. . ' J , • • . ~cszno, ul. Dworcowa 21 · .• 

nazwy kopalni i termin;:;:ki, dyrektor. I Reklama Jest ftrolgn(q bDDdlu.;' :,. .................. ~ 


